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Mgei o&tly wiórze Sróflzleiniie?!)
W oczekiwaniu odpowiedzi na ultim atum  Niemiec

P A R Y 3  5.1, „M arin " tw ierdzi, pow iedź dalszych, a zateni ltle-
ia  rząd baskijski, który zatrzy­
mał ostatnio parow iec niemiecki 
„ P a ło j" ,  zam ierzał początkowo w 
pertraktacjach z rząaem  Rzeszy 
sprawę tę załatw ić poiednawczo 
i dopiero w ostatniej chw ili, na 
skutek interwencji posła sow iec­
k iego w W aiencji, zatrzym ał część 
ładunku I jednego z  pasażerów. 
Poseł sowiecki przy rządzie hisz­
p a ń s k i  przesłać m iał w te j spra 
w ie specjame instrukcje przeusta 
w ic ie low i sowieckiemu w Bilbao, 
Tumanowi. Inbtrukcje te wpłynę, 
ły  na decyzję w ładz baskijskich. 
Poseł sowiecki w  W alencji Rosen­
berg  wysłać miał w tym celu 
dwóch specjalnych kurierów, a 
m ianowicie Bergm ana i W asilie- 
wa

„M a tin " tw ie id r i również, iż 
rząd sowiecki wydelegował do H i 
szpan ii kapitana marynarki so­
w ieckiej Żukowa, który objąć ma 
kierownictwo operacyj morskich 
przeciw  Niemcom.

B E R I-IN . 5 1. W  zagranicznych 
kołacn Berlina wiadomość o we­
zwaniu rządu w W alencji do wy­
dania ładunku statku „P a lo s " wy 
wolała w ielk ie wrażenie. W ezw a­
n ie to określają jako ultimatum, 
postaw ione rządowi w W alencji 
p rzez rząd Rzeszy. N ie  ulega bo­
w iem  wątpliwości, że adm irał do­
wodzący flo tą  niemiecką n& w y­
brzeżach H iszpanii działa na roz­
kaz gabinetu Rzeszy. Ultimatum, 
komplikuje oytuaeję, ponieważ mo 
ie  zachodzić rozDieżnośc pomię­
dzy W alencją a faktycznym i wła 
dzami Bilbao,

Pow ażny moment ultimatum 
niem ieckiego stanowi podkreśle­
nie ze strony urzędowej jego  nie­
odwołalnego charakteru, oraz za-

w ątphw ie ostrzejszych* represji, 
o trudnych do przew idzenia kon­
sekwencjach.

Prasa niemiecko zamieszcza 
wiadomość o ultimatum marynar

rządu hiszpańskiego pod tytuła­
m i. „O statn ie ostrzeżpnie niemie 
ckich sił morskich pod adresem 
czerwonej H iszpan ii", „F lo ta  pi­
ratów  podżegana do t. zw wojny 
m orskiej", „Mostcwa prowadzi

ki wojennej Rzeszy do czerwonego walkę przeciw  naszym statkom"

K  r  ą  ż  o

Ni ta N entiec ni Hnlender
Kłopoty księcia małżonka

Burzliwa atm osfera dookoła ślubu ks. Jul tany
H A G A ; 5. 1. W iadomość, juko- je s t ca,ko'wic,e bezpodstawna, i bywać bęuą co 10 minut ze w szy

by żaden z dyplomatów zagra­
nicznych nie m ial być o fic ja ln ie  
zaproszony na uroczystość za­
ślubin księżniczki Julianny —  
celem uniknięcia ewentualnych 
trudności ze otrony N iem iec —
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Dowódca krążownika „R on igsbet g“ wys*3S0w af pod adresem czerwonego rządu w  H iszpanii u lti­
matum, które grozi b, poważnem ikomplikacjam i w  wypadku odmownej odpowiedzi.

Echa przyiazdu
w u j. Jó ztw sK itg o

W związku z  notauca naszą o 
przyjeździs  woj. Józewskiego do 
W a, szawy w  sprawach służbo­
wych wyjaśniam y, że tieść  donie­
sienia A T E  brzm iała jak  nastę­
pu je:
~ „W  aniu dziuiej-zym  przybył 
do W arszawy w  sprawach służbo­
wych wojew oda wołyński, p. Jó- 
zew ski".

Kom entarz pocnodził od reduk­

cji.

A n g l i a  m a  n o w « ą  s e n s a c j ę

KS. i lentu i pięknu modelka
l  en d. Simpson nafl rodem Windsoró«

Londyn ma nową sensację. Są 
nią przygody ks. Kentu, i jego  
p izy jae ió łk i p. A llen . W iadomość 
o niezwykłej le j  * znajomości ks 
Kentu podał „D a ily  E zpress" do­
nosząc, że do znanej frenologist- 
ki londyńskiej, p. Bool przybyła 
p. A llen  ze swym przyjacielem  
Owym przyjacielem  był książę 
Kentu. Frenologistka najp ierw  
zbadała guzy i pomniejsze wypu­
kłości na kształtnej g łów ce przy­
jaciółk i k s ięca . Następnie na fo ­
telu za ją ł m iejsce ks'*ąze Kentu i 
w  ciągu piętnastu m inut słuchał 
opin ii pani Buol, która bezcere­
monialnie, miszcząc mu uczesa­
nie, dotyKaia całej jego  głow y i 
określała wady i za lety  charakte­
ru księcia.

„Guz uczuć o|cowsmir
P  Buol po w izyc ie  u n iej ks. 

Kentu udzieliła  wyw iadu prasie 
angielskiej, w  którym  m. inn. po­
wiada, że znalazła nn głow ie ks. 
Kentu, doskonale rozw in ięty  guz
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Bezsenną noc spędził sąd
rozpatruje sprawę inż. Sierzputowskiego

W a-szawski Sąd Ukręgowy po 
b ił swego rodzaju rekord, prze­
prowadzając rozprawy w  ciągu 
nocy bez przerwy. Był to proces 
inż. Sierzputowskiego, b. współ­
pracownika Gł. Urzędu M'Hr, 
który występował jako oskarżony 
o zn iesław ien ie dyrektora Gi. 
Urzędu M iar, Em ila Rauszera 
Proces inż. Sierzputowskiego w y­
znaczony był na poniedziałek na 
godzinę 11 w  połudpie, a rozpo­
czął się z 12-godzinnym opóźnie­
niem, bo na pół godziny przed

północą i trw ał bez przerwy do 
godziny 9 rano, gdy odczytano 
w reszcie wyrok.

Inżyn ier zam ieścił w tygodn i­
ku „W iem  wszystko" artykuł wy­
m ierzony przeciwko dyr. Rau 
szerowi. że z uporem nie ' chce 
zw alczyć zła w dziedzinie w yro­
bu stempli legalizacyjnych.

Sąd skazał inż. Sierzputowskie­
go na 3 m iesięce aresztu i 75 zł. 
grzywny z  zawieszeniem  wyko­
nania.

uczuć ojcowskich. Natom iast znajomości ks- Kentu krążą naj 
szczęście księcia w małżeństwie rozmaitsze pogłoski. Jedne z nich
zależeć będzie jedyn ie od part­
nerki.

Kim test p. Allen?
P  A llen  (je s t  to je j  prawdziwe 

nazw isko) była w swoim  czasie

mówią, że po spraw ie brata swe­
go Edwarda, ka. Kentu manifed- 
tu je  w  swoisty gposob swoją nie­
zależność, zaw iera jąc „ns złość 
m am ie" znajomości z osobami %

, . . , , , . _  poza s fe r  przyjmowanych na
Siynnym z piękności manekinem *jworze s

W szyscy dyplomaci, akredytowa­
ni w  Hadze, otrzym ali zaprosze- 
nir za pośrednictwem m inister­
stwa spraw zagranicznych, które 
mają zatem charakter urzędowy 

Incydenty, jak ie zaszły imęuzy 
Hagą y Berlinem, nie mają cha­
rakteru tak poważnego, jak i usi­
łu ją im nadać zagranicą, in cy­
denty te dawały i dają nadal po 
le ao demaiches dynloinatycz- 
nych, lecz ze strony holender­
skiej spodziewają się, że wszyst- 
k,o nieporozumienia będą nieba­
wem usunięte. W niektórych ko­
łach dziw ią  się w ie lk ie j drażli- 
wości niem ieckiej, gdyż w ni­
czyich zamiarach nie leżało obra­
żanie Rzeszy, przeciwn ie —  in­
tencje , wobec niej były jaknaj- 
lepsze. Chociaż incydentom tym 
nie przypisują w iększego zna­
czenia, nieKtóre koła stw ierdzają 
pewną dysproporcję m iędzy tymi 
incydentami, a ich przyczynam i 
i zapytują, do czego dążą N iem ­
cy. : ,
\ W iększość zaproszonych na u- 
roczydtości ślubne przybyła ju l

stkich części kraju pociągi nad 
zwyczajne.

W  SŁU ŻB IE  K R Ó LO W E J 
I N A R O D U  H O LE N D E R S K IE G O

H A G A , 5. 1 Frzedsta w icie! 
N iem iecK iege Biura In form acyj-

KS B E R N A R D  ZU R  L IP P H  

V O N  B IŁ S T E R F E L D

n e go  o d D y ł rozm -— ę  z  k s . B e r *  

n a rd e m  z u r  Lippe - B iesterie ld , 
k t ó r y  o św ia d c z y ł,  i t  co  s ię  W czy, 
t. zw . in c y d e n tu  z f la g a m i z oka-

do H agi. Dziś przyoył książę \ z ji t iem iecko -  holenderskiego 
Kentu, który ” jednak weźm ie \ meczu piłki nożnej, na któryż i

w  wielkich domach mód i ulubio­
ną modelką słynnych londyńskich 
malarzy. W 1922 r. wyszła zamąż 
za markiza de Casa Maury I ro­
biła fu rorę w - - '- "a ch  Londynu.

Prasa londyńska przypomina 
również, że zona ks. Kentu po u- 
rodzeniu córeczki n ie opuszcza 
jeszcze pałacu.

• , . . . , ,  , , ■ Cc wyniknie ze sprawy ks. Ken-
Jest istotnie niezwykle! p iękna,' . . .  . , . . , .

, , . i  . , tu — p. A llen , trudno w  tej chwi-
e i r w b / M i i n n  i  r i A l n n  n r H  t i  o  1/ ■< *szykowna i pełna wdzięku.

„Na złdSC mamie”
W  kołach londyńskich na temat

udział w  uroczystościach jedyn ie 
jako k iew ny k tięcia  Bernarda, a 
nie jako reprezentant króla an­
gielskiego.

W  m ieście pnmije ulezwykłe o- 
Zywienle. O lbrzym io tłumy, przy­
byłe s prow incji, w yiegły  na uli­
ce miasta, podziw iając wspaniale 
dekoracje i ilum inację. N a  nie­
szczęście od soboty pada nie­
przerwanie drobny niszcz, który 
do pewnego stopnia może się 
przyczynić oo przyćm ienia św iet­
ności zaślubin królewskich. t 

SLsJB W  C Z W A R T E K
A M S TE R D A M . 6 1. O fic ja ln y  

progiam  uroczystości weselnych 
Księżniczki Jul.anny i ks. Ber­
narda obejm uje 23 strony druku.
K o le je  holenderskie przygotowa­

li przew idywać, w każdym razir iy  na dzień zaślubin, 7 stycznia, 
cień p. Simpsor przesuwa się po I specjalny rozkład jazdy pocią- 
raz drugi nad rodziną W indsor. 1 yów. W  dmu tym do sto licy przy-

PO,L,r G G. LARDELLI &JWSSSL? P A t Z K I C o d z i e n n i e
K o n c e r t y

Po ucieczce groźnych bandytów

UjĘde 3 zbiredw z więzienia w Grójcu
Strzelanina na ul. Grochowskiej

Cłierakterystyczny przebieg uiybcrów
do zarządu m emskiego w 2g erzu

Jak Jonosilismy, w -nory z 1 na 2 
bm. zbiegło z więzienia w -  Grójcu 
pięciu więźniów.

Z pośrod pięciu zbiegów zdołano 
ujęć trzech w następujących okolicz­
nościach W jedrnj ze wsi, w okoli- 
cach Grójca, patrolujący polie: ant 
zatczymał jakiegoś osobniKa, który 
miał na sobie Spodnie więzienne. Po 
wylegitymowaniu okazało sięr że Jest 
to Antoni Pawelec, jeden z uciekinie­
rów.

W okolicach Radomia Eatrzyrnauu 
drugiego zbiega, ' Teofila Palucha. 
] aluch został aresztowany w - mo­
mencie, gdy wszedł dc. Jednej,- ze 
sklepów spożywczycn, aby Kupić so­
bie jedzenie.

V. związku z pozo-tałyml trzem;. 
zbiegłymi więźniami — Antoftim Kor 
cem, Franr tzkiem Dębskim i W ;cha 
łem Pietrzykiem, wojewódzka poli­
cja śledcza rczpocztła energiczny po­
ścig. Do mieszkmJa zbiegłego ban­
dyty Korca prz^oyi w asyście poli­
cyjnej zastępca naczelnika wojew cl7 
kiego Urzędu śledczego, Motoczyń- 
bki. Zasta! on w domu żonę banayty, 
zajętą zacierali,em śladów, l.iedaw-

cowa zeznała, ie  z mężem nie widzi* i on narazie składać zeznań, co reoił
la się od sierpnia ub. roku, tj. od id czasu ucieczki z wiąt.eria w Grój-
chwili aresztowaija go przez policję. | cu.

W o wtorek o g  16 e j i,wolnio..o 
Korcową z aiesztu, a w lao za n.ą 
idałc się czterech v ywiadowców. Żo. 
na bandyty, prawd opWobnie dla zm-" 
lenia śladów, przez jakiś cz « ' nęci­
ła się po mieście, poczym ws'adła w 
tramwaj linii nr. 24, udając się na ul.
Grochowską.

Korcowa weszła do bramj domu

zresztą książę nie był obecny, to 
jes t rzeczą zrozumiałą, ksią­
żę jaico urodzony N iem iec, n it 
zaanrobuje nigdy, aby godłr kru ­
szy niem ieckiej w  jak ie jko lw iek  
form ie były poniżone lub by do* 
tknięte zosta*y narcaowz uczuciu 
niemieckie, ty  ogó le  książę pou 
pia wszystko to, co mogłoby w 
jak ikolw iek ipo-só*' m ącić do* 
bre sąsiedzki* stosunki m iędzy 
Holandią a Niem cam i. Dla unik­
nięcia nieporozumień, książę w  
Iecił, . by w  przyszłości n igdy nio 
grano w jego  obecności pieśni 
L ippe - Detmold. Ze sw oją  dawną 
ojczyzną zw iązany jest on uczu­
ciem miłości. O czyw iście uow>, 
jego  urząd w Holandii, w z w ią v  
ku z którym stał się obywatelem  
holenderskim nakłada nań wy­
raźny obowiązek służenie z  et. 
łą lo ja lnością królowej 1 narodu  
w i holenderskiemu. Każda po­
prawa stosdnKów między bową 4 
dawną ojczyzną leży mi> na akr* 
cu, podobnie jak każdemu dobre­
mu Kolendrow i i N iem cowi.

L O N D Y N . 5.1 Książę W ied, 
krewny królowej holenderskiej, 
który m iał byc jednym u  świaa- 
ków na ślubie k£, Julianny, z ka. 
L ippe - B ^sterfe ld , hiespodziewe 
nie zawiadom ił, t< nie przybędzie. 
Mówią, te  ta niuspodziea-ana oC 
mowa jest wywułana przez oetal- 
iue zajścia z flagą  i hymnem n ie­
mieckim.

G D Y N IA , 5. 1. Prezes .Korpo­
rac ji K up ieck ie j" w  Gayni, p. Ta- 

n. 64 przy ul Groch wskiej, skąd Jeusz Nowak, otrzymał od zarzą 
niebawem wyszła z jakimś mężczyz- | , kasyna w  Zoppotach list z  p*o-

widząc podbiegających do niego wy | w ienia się n? , tereiu? kasyna i 
wiadowców, zacząt uciekać, ustrzel1 Zoppot,

Niesłychana bezczelność
zarządu zoppDtskiei szulerm

wując się. Wywiązała się wzajemna 
strzelanina. W pewnym momencie 
uandyta prtknął się i apadi, Wywia­
dowcy ^odbiegli du niego i po krót­
kiej walce obezwładnili go.

Okazało się, te bandyta Korć akry 
wal się przy ul. I ,rochuwskiej 64 w 
mieszkaniu Stanisława Keuderr W 
czas.e pościgu za Kor-.em żona jego 
usiłowała zbbc, lecz została ujęta

W  p o n i ^ i a M  o k b j i .  *  p » » |  denta p. 
dzenie rady m iejskiej w  Zgierzu, oboz sanacyjny, który z  rami .iua ^  _ , 5;e badań Kor | ibranie i broń w Otwocku. Nie chce
poświęcone wyborow i zarządu * tego obozu ju ż poprzednio przez 
m iejskiego. Kandydat na prezy- długie lata zajm ował to stanowi- 

^ j k o ,  otrzym ał szesnaście głosow

Przyczyna tego n iezwykłego l i - 1 --------- -

stu tkwi w  niedawnej rezo lucji 
„Koi-poracji Kup iecK iej" V7 G d y 1 
ni, i--w zięte j na zebraniu pod 
przewodnictweni Nowaka, nawo­
łu jącej kupiectwo i społeczeństwu 
polsKie w  Gdyra do bojkotu zon- 
potsaiej jaskin i gry

Pierwsza porażka harcerek
na m istrzustw&ch w  siatków ce

Wyniki piątek ko lej k1: W art. — 
Un a 2:0, (i5 :3 , 17:15). HKS -  Polo­
nia 2:0 (15:10, 15:9). AZS Watsło- 
wa —  AZS Lwów 2:1 (15:8, 6:13,
15:0). Oisza —  Gryi 2:1 x(15:4, 
10:15, 15:8).

Czy zaprenum erow ałeś już

A  ®  C
Kowiny Codzienne?

w  tym 10 głosów  Stronnictwa Na 
rodawego i 3 głosy sanacji.

Tych  samych 16 głosów otrzy 
mał przy wyborze ns w iceprezy­
denta kandydat Stronnictwa N a ­
rodowego, p. Zajączkowski.

W ybory te są pod względem  po 
litycznym  niezwykle charaktery­
styczne z uwagi na wspólny front 
sanacji i Stron. Narodowego.

Matka t córka postrzelone
przez n ieestreżnigo policjanta

REDAKCJA: Warszawa, Al. lerozolimskie 121 Telefony 666-62 (sekretar
dakcji przyjmuje interesamów codziennie z wyjątkiem n edziel i 6v. [t 

ADM INISTRACJA: Warszawa, Al. Jerowe!im«ka 3 a. Tel. 309-33. Dzia.
Aleja jerozolimska 3 a. I piętro, teł. 7-27-33. Dział ogłoszeń, ul. Zgoda 
t0Wa 745. Konto PKO 23400. Adres telegraficzny -  AB.I W ai a 

PR ZE D STA W IC IELSTW A: Piotrków Trybunalski, Słowackiego 8, teł,, 99 
PRENUM ERATA: miejscowa (z  odnoszenem do domu) i na prowincji zł 

z dziełami Sienkiewicza zł. 3.30 m.esięcznt.

W e wtorek w  godzinach popo­
łudniowych przyw ieziono pocią­
giem  z Białegostoku do W arsza­
wy i umieszczono w szpitalu P r ze 
m ienienia Pańskiego Józefę Gwar 
diakową, la t 49 i córkę je j Janinę.

*. Matka i có”ka zostały po- 
B^rzelone w  chw ili, gdy stały w

:at) 566-99 (ogólny). Sekretarz re- 
tylko w godz 14—15. 

ogłoszeń r  Kantor (prenume-ata) — 
6, m. 20 Te,. 609-01. Skrzynka pocz 

wa. :
Włocławek. Cyganki 34, tel 135.
2.30 miesięcznie; wydanie B wraz

mieszkaniu przy kuchni. Docho­
dzenie ustaliło, że u legły one nie­
szczęśliwemu wypadkowi. W  do- 
bliżu domu Gwardiaków  jeden z 
policjantów probowal Karabinu 

przeszyły

W  drugim dniu turnieju o mistrzo­
stwo Polski w  siatkówce pan, * jz*- 
grano 12 sDOtkań, które przyniosły 
następujące wyn ki- 

Polonia —  AZS W arszawa 2:0 
(15:12, 15:9) AZS wystąpO w skła­
dzie osłabionym na skutek wyjazau 
trzech czoiowych zawoun.czek, Które 
nie uzyskały zwoimenia. AZS Lwów—  
Olsza 2:0 (15:12, 15:11). HKS -  
Warta 2:0 (16:14, 15:6). Gryf— U m  
2:0 (16:15, 15:2)

W  czwa-tej rundzie padły wynik- 
następujące: Polonia —  Warta 2:1 
(12:15, 15:11, 15:7). Olsza -  HKS 
2:1 (17:15, 13:15, 15:11). jest to 
pierwsza porażka łodzianek w tur 
nieju. AZS Warszawa — Unia 2K)maszynowego i Kule .

drewniane ściany domu, raniąc i (15:1, 15:5). Gryf AZS Lwów 2.1
obie nieszczęśliwe. | (13:15, 15:5, 15:9).

13 bram ek
na meczu BKŁ —  Pognij

Wczoraj odbył się w Katowicach 
miedzvnaiodowy mecz hokejowy po­
między m strzem Węgier B. tl t  a 
Pogonią katowicką. Zwyciężyli Wę­
grzy w dość oryginalnym stosunku 
7:6' (3:1 1:1, 3 :4) Bumki dla zwy­
cięzców zdopyl* Miklos (4 ), Itney 
12), Longay ( ' ) .  UH śiązaków punk­
ty uzyskali W  łezek i Górecui pc 2, 
a kanadyjczyk Thompson i W yc-ta  
pc I.

s  za mi-jsce wysokości 1 mil metra przez szerokość iednej szpal-
i  eny o q * o s i e i \  i ty (na wszystkich stronach no 6 szpalt): na 1 e; stronę — 1 a. 
w tekście (wśród artykułów) -  70 gr., , reklamać ' wśród ot loszeń) -  50 gr, na
eo gr Notetk reklamowe - 1 zł. Komunikat v i wyiaśnienia -  1.50 zł., jpisy soectalne -  3 zł.,, lekar
s„„, 30 gr Nekrolc gia po 30 gr. Drobne po 20 gr. za wyraz, duze I terv w ogłoszenia h drobnych liczy
ii za odzielne w mar , -  tłusty druk -  podwójnie Kołatki reklamowe oznacza się cyfrą (N .), a komun.ka-
ty wyjaśrier.ia . frą (K .). Za termmy druku ogłoszeń Aamir.istracia me odpowrada,
VVydział ogłoszeń: Aleja |erozolimska3 a — b'uro czynne od gedz. 9 rano ao wiecz.

' W yćawca; Spółka W ydawnicza „A B C ". Sp. z ozr. odp.
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